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Zagranicą miesięcznie 2 M. 30t.. 
3 fr. = 50 ctm., 27/2 szyl. 70 cm. amer 


Tygodniowo w Krakowie 40 h., 
z dostawą do domu 46 h. 
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Kałusz odebrany Rosyanom. 


Związek niemiecki o rewizyi konstytucyi. — Zmiany w ministerstwie 
spraw zagran. w Niemczech. — Uchwały Rady Stanu w Królestwie. 


Wobec steku kłamstw 
krakowskich. 


„Nowe Reforma", a po niej nę 24 Kur. Ttus 
wiadomość, iż reałiści odmówili wszel- 
kiego współdziałania z lewicą w sprawie aktu- 
adnych, a ciężkich przeżyć legionistów wzglę- 
dnie, że wogóle Międzypantyjne Koło polityczne 
postanowiło trzymać aię zdala od tej sprawy. 

Nie możemy zarzucać tej wiadomości, że jest 
bezpośrednio fałszywą, gdyż niema żadnych da- 
nych, iżby prawica łącznie z lewicą w tej kwe- 
styi wystąpić miała zamiar. 

Stworzono tylko temi notatkami przez pewne 
przemiiczenie teren do fałszywej konkluzyi dal- 
szej, jakoby Koło miqdzypartyjne po swej zna- 
nej odezwie do Legionów — dziś w chwili prze- 
łomowej — usunęło się od! zajęcia jakiegokol- 
wiek stanowiska: uznało się za niezaintereso- 
wane. 

Tymczasem M, K, P. w dn. 9 kipea (jak donosi 
„Komunikat inf. Nr 36) wydało odezwę w apra- 
wie swego zapatrywamia na kompetencye T. 
Rady Stanu i tamże oceniło wszczynanie odno- 
rk niepomyśłnych kroków w sprawie Le- 


o dzisiejszy „Kur. Iłustr." wspomina o 
tej odezwie, przytaczając z niej zarzut o „wszczy- 
naniu kroków, wprowadzających rozdział i de- 
zorganizacyę w Legionach". 

Z tegoż numeru komunikatu widać, że wśród 
samych członków pozostałej T. Rady Stanu za- 
panowało zaniepokojenie w tym względzie, 

Przy wezwaniu do przysięgi jednego z dywi- 
zyońów grtyleryi — wydelegowany z ramienia 
To Rady Stanu, p. L. Górski, usłyszawszy zda- 
nie, że z rozkazu T, Rady Stanu niezaprzysięże- 
ni oficerowie będą. wydaleni z Legionów — spro- 
stował, że Rada Stanu nie zarządzała wydala- 
nia oficerów. Na argument zaś, że Marszałek 
Koronny zaakceptował odnośne zarządzenia, p. 
G. ponownie zaznaczył, że Rada Stanu o tem nie 
wie urzędownie — uchwaliła jeno wenwać woj- 
sko do przysięgi, ale nie miałaby nawet prawa 
zarządzać wydalania oficerów, czy żołmierzy Z 
wojska, 

P. Górski, jak wiadomo, objął kierownictwo 
komisyi wojskowej po kom. Piłsudskim; kwe- 
stya sporma pozostała niewyjaśnioną wobec te- 
go, że odmienne oświetlenie pochodziło od sze- 
fa sztabu podpułk, Berbeckiego. 

Rozumie się, iż materyalnego prawa T. Rada 
Stanu wobec wojska nie posiada, gdyż kompe- 
tencyi w tym kierunku niema posiadać nawet 
przyobiecany przyszły częściowy gabinet. 

Chodziłoby więc tylko o to, czy owi pozostali 
w Radzie Stanu członkowie udzielili byli mo- 
ralnej sankcyi tym lub owym przewidywanym 
środkom represyjnym. 

Skoro o tej sprawie mówimy — skonstatuje- 
my, że dotąd w przeciwieństwie do „Czasu“ i 
„N. Reformy“, które usiłowały wnosić nutę 
satysfakcyi lub ilościowego bagatelizowania w 
sprawę powyższą — wydawnictwa L., P. P. w 
Królestwie naogół milczą. 

Królestwo — jako teren bezpośredni — zna 


zbyt dokładnie stan rzeczy, ażeby można było, 


tam operować zmyśleniem, że w grę wchodzi 
jakiś „kẹkol“ rzekomych nieprzejednanych re- 
publikanów i że w interesie obustronnym lepiej 
się wyjdzie, gdy tacy ludzie zostaną zwolnieni z 
wojska i oddadzą się polityce. 

Królestwo zna, powtarzamy, stan rzeczywisty 
a Warszawa, która wśród sennej ciszy nocnej 
przywykła była awna rozróżniać liczniejsze, 
miarowe stąpania — 


| sfimksowych zagadek, czy rzeczy nieznanych; ' 


. nie, nie zostało jeszcze rozwiązane. 


też nie stoi wobec jakichś ; 


specyalnie nie mogłaby być okłamywaną w: gu- 
ście wywodów „Czasu“, 

Słuch stolicy równie dobrze n. p. zdoła po- 
chwycić marszrutę w kierunku dworca Kali- 
- | skiego, jak zapamiętywał dawniej marszrutę ku 

Ze, 


Warszawę — czującą — ogarniała tylko jedna 
troska: dokąd Legioniści zostają wywożeni? 
Krążyły wersye — w związku z dworcem ka- 


| 


liskim — że do obozów jeńców w Niemczech, | 


czy do jakiejś niemieckiej twierdzy. „D. War- 
schauer Ztg.' tym pogłoskom zaprzeczyła, po- 
dając, że brane są raczej pod uwagę Szczypior- 
no i Modlin, 

Jak okupacyjne władze niemieckie zgoła nie 
nagliły o zaprzysiężenie legionistów i inicyaty- 
wa w tej mierze wyszła od pozostałych w Radzie 
Stanu członków, którzy chcieli swoją działal- 
ność samoistnie uświetnić uroczystością woj- 
skową i opnomienić aureolą pamięci Traugut- 
ta (obok jego krzyża w cytadeli zapowiadamo 
ów akt) — tak samo władze owe nie chciały 
nadać środkom karnym jakiegoś charakteru 
wybitnie niemieckiego, co miałoby miejsce, gdy- 
by użyto niemieckich obozów dła jeńców. 

Zresztą tego rodzaju krok byłby dia Mżemiec 
komentowany zagranicz w sposób niepożądany. 

Pozostewieno tedy rzecz całą w całem prze- 
prowadzenia wskazówkom T. Rady Stanu i wy- 
konaniu komendy Legionów. 

Tak n. p. ponieważ zaprzysiężonych legioni- 
stów wystarczyło w Warszawie na konwój — 
oni też z rozkazu komendy Leg. spełnili tę 
tunkcyę pod komendą por. Stwiertni, 

W tym wypadku właśnie dało się zaobserwo- 
wać względne usuwanie się na bok ze strony 
czynników okupacyjnych i przestrzeganie wo- 
góle pewnych form innych, niż ee ludności 
cywilnej. 

„D. W. Zig." tylko przy io o po- 
wodach odmowy — pominęła momenty realne, 
o które chodzilo wojsku, podkreślając natomiast 
zwrot o ojczyźnie i krółu, 

Tyle z wydarzeń warszawskich, 

Więc nie ośmiela się nikt w dzisiejszej chwili 
„cieszyć się“ tam, bo ta uciecha miałaby coś 
wstrętnego w rodzaju radości kanibalskiej, 
wmosiłaby nieznośny zgrzyt. W Warszawie wie- 
dzą, iż chodzi tu o straty, których w tym sto- 
pniu nie pociągnęła żadna kampania Legionów. 

W tym guście może się pojawić na bruku 
warszawskim — sągdzimy — tylko jakiś anoni- 
mowy świstek, do którego publicznie nikt się 
ne przyzna. 

Że z ważności obecnego przesilenia zdają So- 
bie sprawę w Kole pollskiem — dowodzi fakt, że 
po dłuższych obradach wewnętrzn. na wczoraj 
zapowiedzianą była komferencya prezydyum 
Koła polskiego z hr. Czerninem — ze współ- 
udziałem posłów Moraczewskiego i Jaworskiego. 

Termin tej konferencyi jednak został odłożo- 
ny. 


a a LJ 

Kryzys niemiecki. 
Kryzys niemiecki po powołaniu dra Michae- 
lisa na stanowisko kanclerza w Niemczech by- 
najmniej się oczywiście nie zakończył. Żadne (z 
wyjątkiem sejmowej reformy wyborczej — po 
części) z zagadnień, wysuniętych przez przesile- 
Nastąpiła 
jednak pewna pauza -—— w oczekiwaniu słów 

i czynów nowego kanclerza... 

Jaka linię polityczną obierze nowy kamelerz? 
zapytuja dzienniki niemieckie, konstatując, że 


na razie niema żadnych konkretnych danych do 
odpowiedzi na to pytanie, Dzienniki jednak 
postępowe przypuszczają, że w sprawie pokoju 
nowy kanclerz stanie bezwarunkowo na stano 
wisku znanej antyaneksyonistycznej razolucyj 
większości parlamentarnej. Sądzą także, że I w 
kwestyi polityki wswnętrznej będzie musiał 
pójść za dyrektywami tej większości — niepo- 
dobna bowiem, aby rządził wbrew niej, 

A jednak... już teraz dają się zauważyć pewne 
zgrzyty, niemiłe dla kół postępowych i socya 
listyczmych. „Vorwaerts* np, konstatuje ze zdzi- 
wieniem, że Michaelis objął urzędowanie bez 
porozumienia się z partyami, bez upewnienia! 
stę, że współpraca z większością będzie możłi- 
wą. Chyba — pociesza się dziennik socyalisty- 
czny — dr. M. z góry jest zdecydowany pójść za. 
wskazówkami większości, i dłatego jest pewien 
poparcia ze strony tejże? 

Drugi zgrzyt — tem, iż jednocześnie z nomi- 
nacyą Michaelisa nie ogłoszono listy jego współ 
pracowudłków, Zwłaszcza chodzi tu o minister- 
stwo spraw zagranicznych, gdyż Zimmer- 
manan ustępuje. Początkowo sądzono, że tem 
tak niezmiernie ważny w chwili obecnej walki: 
o pokój posterunek obejmie br. Rantzau (am- 
basador w Kopenhadze), miłe widziany w ko- 
łach postępowych. Lecz „Lokałanzeiger" wystą- 
pił z gwałtowną agitacyą za inną kandydaturą 
— v. Hintzego, ambasadora w Chrystyanii, Jest 
to osobistość, protegowana przez koła, związane 
z taw. ciężkim przemysłem, przez koła aneksyo-= 
mistyczney konserwatywne, wszechniemieckie i 
t, d. Obecność tego pana w gabinecie — konm- 
statuje „Vorwaerts* — odrazu nadałaby nowe- 
mu gabinetowi całkiem inną fizyognomię poli- 
tyczną. Tembardziej, że Hintze uchodzi za przy 
jaciela caratu i w r. 1905 podczas ros. rewolu- 
eyi, przebywał w Rosyi jako attache ma- 
rynanki i- osobisty reprezentant niem. cesarza 
przy carze. „Berl. Tagebl.' twiendzi, że wówczas 
proponował strwożonemu carowi ucieczkę z Ro- 
syi na niemieckim okręcie; koła radykalne w. 
Rosyi zarzwcały wówczas Hintzemu wtrącanie 
się do wewmętrzmych spraw rosyjskich. Łatwo 
więc zrozumieć, jakie wrażenie zrobiłoby dziś 
ukazanie się takiej osobistości, jako kierowni- 
ka niem. polityki zagranicznej — dziś, gdy sto- 
sunek do rewolucyjnej Rosyi jest bardzo waż- 
nym składnikiem politycznym. 

Łatwo jednak domyśłeć się wobec tych przy- 
puszczeń co do możliwości mianowania Hint- 
zego i t. d., że niemiecka większość parlamen- 
tarna bynajmniej nie widzi jeszcze w fakcie 
mianowania Michaelisa zwycięstwa większości 
polityki blokowej. „B. Tagebl." twierdzi, że sa- 
mo obalenie Bethmanna jest raczej dziełem kon 
serwatystów i nar. liberałów i wyraża poważne 
obawy, aby zagranica koalicyjna i neutralna 
mie dopatrzyła się w obaleniu starego kancle- 
rzą zwycięstwa aneksyonistycznej konsenwaty: 
wnej polityki; taka opinia mogłaby Niemcom 
bardzo zaszkodzić w obecnej chwili, tem bar- 
dziej więc jest potrzebnem, aby nowy kanclerz 
odrazu. jasno zamanifestował, że prowadzi 
Niemcy na zgoła inne tory. 

Na razie więc panują w dziennikach tylko do- 
mysły, coprawda zmieszane (w obozie soc. po- 
stępowym) z niemałą dozą obaw.. „Vorwaerts* 
stawia wobee nowego kanclerza nast, postulaty: 
ma ogłosić natychmiast, że zdecydowany jest 
wszelkimi środkami przeprowadzić równe pra- 
wo wyborcze w Prusiech i że zgadza się na po- 

kój przez porozumienie (Verstaendigungsfrie- 
den“); ma natychmiast w wyborze swych współ 
pracowników pokazać, czy zamierza rządzić biu- 
rokratycznie po staremu, czy też parlamentar- 
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nie po nowemu; w każdym razie winien stwo- 
rzyć sytuacyę zupełnie jasną, gdyż ta sytuacya 
nie dopuszcza żadnej dwuznaczności. 

Tak więc koła postępowo - socyalistyczne są 
pełne obaw, zwłaszcza, że widzą, iż komserwa- 
tywno-wszechniemieckie grupy -witają Michae- 
lisa z radością. 


Sam nowy kanclerz na razie nie wypowiada ; 


się i tylko odbywa konierencye. Ostatnio, jak 
donosi „N. Er. Presse', odbyła się konferencya 
kanclerza « reprezentantami boku przy udziale 
Hindenburga i kudendarifa, którzy obecnie w ży- 
ciu politycznem Niemiec odgrywają dużą rolę. 
Przemawiali między innymi z postępowców 
Payer i Hausmann, z centrowców — Erzberger, 
z socyalistów (większości oczywiście) Dawid. 
Korespondent niemieckiego dziennika zapew- 
mia, że ta narada znakomicie posunęła naprzód 
dzieło porozumienia się pomiedzy uczestnikami 
konferencyi. 

Z naprężeniem oczekują wszyscy obecnie 
czwartkowej enuncyacyi nowego kanclerza, 

Berlin, 17 lipca. 

Następne plenarne posiedzenie parlamentu 
odbędzie się we czwartek 19 b. m. o godz. 3 po 
południu, Posiedzenie rozpocznie się mową kan- 
clerza państwa dra Michaeliga, Konwent se- 
miorów parlamentu zgodził się, by parlament 
z dn. 20 lipca odroczył się do połowy wnześnia. 


Ofenzywa rosyjska. 


W operacyach wojennych nad Lomnica na- 
stało pewne osłabiemie działalności bojo- 
wej. Pierwszy rozmach ofenzywy rosyjskiej, któ- 
ry w 4 dniach zdołał zająć stosunkowo znaczny 
pas terenu, zatrzymał się przed nowymi pozy- 
cyami wojsk sprzymierzonych, — Lewy brzeg 
dolnej Łomnicy obsadzony jest przez Rosyan; 
biuletyn rosyjski z 13 b, m, mówi o zajęciu wsi 
ma wschód od Kałusza Studzianki i Podhorek, 
jakoteż o wyparciu wojsk sprzymierzonych ze 
wzgórz na północny zachód od Kałusza. Nato- 
miast dalej ku południowemu zachodowi Ro- 
syanie nie zdołali przekroczyć Łomnicy, gdyż 
biułetym donosi o walkach na froncie Lande- 
streu—Ldziany—Krasna, gdzie wojska sprzy- 
mierzone osłaniają dojście do Łomnicy przez 
drogi ku linii Rożniatów—Dołśna. 

Najblżaze dmi zadecydują o tem, czy kierowni- 
ctwo rosyjskie ma zamiar kontynuować ofenzy- 
wę w kierunku Stryja i Drohobycza, czy też u- 
mocniwszy się na nowych pozycyach wzdłuż 
Łomnicy, przerzua ci punkt ciężkości działań 
wojennych na front na północ od Dniestru, gdzie 
od oblitego w straty dnia 6 b. m. nie odnowiło 
większych walk, | 

Jest rzeczą zrozumiałą, że prasa koalicyjna 
wykorzystuje sukces ofenzywy rosyjskiej do 
rozbudzenia zapału wojennego swych ludów i 
że w samej Rosyi pokojowa akcya socyalistów 
bolszewików napotyka wobec rozbudzonego en- 
tuzyazmu narodowego na większe trudności, Te- 
legramy doniosły o demonstracyach patryoty- 
cznych w Piotrogrodzie, o przemowach człon- 
ków rządu tymczasowego i przedstawicieli soju- 
szników, starających się podnieść nastrój ludno- 
ści dła celów dalszej wojny. Bolszewicy w swym 
organie „Prawda“, wydawanym dla zagranicy 
w Sztokholmie, podnoszą, że ofenzywa przyszła 
do skutku jako rezultat komplotu, zawiązanego 
przez socyalno-patryotycznych przewódców Ce- 
retellego, Kierenskiego, Czernowa, Dana i 
Czcheidzego z kapitalistycznymi i junkierskimi 
członkami piotrogrodzkiego Rządu Tymczaso- 
wego i z rządami sojuszników przeciwko 
rosyjskiemu proletaryatowi. Pod hasłem, że go- 
tuje się kontrrewolucya, ułożono potajemnie 
plan ofenzywy na 1 lipca, nie ośmiełając się 
wystąpić otwarcie z represyami przeciw bolsze- 
wikom, Natomiast bolszewicy domagają się prze- 
kazania władzy delegatom rad, kontroli rob. nad 
fabrykami, prócz tego odrzucają odrębny pokój 
z Niemcami, lecz także nie uznają tajnych u- 
kładów z kapitalistycznymi rządami Anglii i 
Francyi, a przedewszystkiem głoszą. hasło: 
Precz z ofenzywą! Wyrazem tych życzeń były 
demonstracye 1 Hpca. 

Depesza „Beri. Tgbt.' podaje, że Kierenski 
ódwiedził 7 lipca front wojsk, stojących na po- 
łudniowy zachód od Brzeżan. Minister był wła- 
śnie obecny, gdy Żołnierze rosyjscy z czerwony- 
mi chorągwiami ruszyli do walki na bagnety, 
by powstrzymać kontratak Niemców i Turków. 


Kałusz odebrany Rosyanom. 
„ Wiedeń, 17 lipca. 
Urzędowo donoszą 17 lipca: 
Wschodni teren wojny: 


Ustępując pod naciskiem wcjsk niemieckich 
„į austro-węgierskich, Eosyanie opróżniii wczo- 


| raj Kałusz i zachodni brzeg Łomnicy, Sprzymie- 
| rzeni posunęli się za nimi, Na poludnie od Ka- 
| lusza przyszłe miejscami do silniejszych walk, 
| Koło Läziarn 6 rosyjskich uderzeń odciążających 
| rozbiło się o opór chorwackich batalionów. Koło 

Landestreu koło Nowicy osiągnęliśmy zysk na 
terenie. 

Pozatem z frontu wschodniego i z Albanii nie 
ma nie nowego do doniesienia, 


Wioski teren wojny: 


Na Colbricon eksplodowała włoska mina. Na- 
sze wojska atakowe obsadziły lej. 
Szej sztabu generalnego. 


Z Królestwa Polskiego. 


Uchwaly, komentarze i zapowiedzi T, R. Stanu. 

Wnioski hr. Rostworowsikiego, u- 
chwalone na plenarnem posiedzeniu Tymczagso- 
wej Rady Stanu w dniu 15 lipca b. r. brzmią: 

1. Tymczasowa Rada Stanu do chwili utwo- 
rzenia Rządu polskiego pełni zastępczo funkcye 
rządowe polskie. Aktem Tymocz, Rady Stanu, 
jako zastępcy rządu, było wezwanie żołnierzy 
do złożenia przysięgi wojskowej. Przez sam takt 
przyjęcia przysięgi od wojska polskiego Rada 
Stanu stała się majwyższą dla tego wojska 
władzą polityczną polską. Od tej chwiH bez 
zgody Rady Stanu wojsko nie może być użyte 
na froncie, 

2. Legiony użyte będą obecnie zgodnie ze 
swem przezmączemiem wyłącznie, jako kadry 
wojska polskiego. 

3. Tymczasowa Rada Stanu, jako rząd polity- 
czny państwa polskiego, wezwie społeczeństwo 
polskie poza granicami kraju, ażeby tworzone 
tam oddziały wojskowe polskie nie miały poli- 
tycznego charakteru armii polskiej i nie by- 
ły użyte w wojnie obecnej. 

4, Tymcz. Rada Stanu przystąpi niezwłocznie 
do organizowania wladz polskich w myśl pro- 
jektu, uchwalonego w dniu 3 lipca b. r. 


Dokoła Sztokholmu. 


Konferencya tow. Daszyńskiego z delegatami 
rosyjskimi, 


B. kor. donosi ze Sztokholmu: Rosyjscy dele- 
gaci odbyli z posłem parlamentarnym Daszyń- 
skim dłuższą konferemcyę. Delegaci odjechali 
do Londynu, gdzie spotkają się z delegatami 
francuskimi, f 
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Angielski minister wojny, Henderson — 
jak donosi „Abend“ — przybył 15 b. m. do Ha- 
parandy dia odbycia obrad z nowo utworzonym 
biurem organizacyjnym. w Sztokholmie, 
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„Fabian Society“ zwróciło się do centralnego 
komitetu rosyjskich Rad rob. i żom, z zaprosze- 
niem do wzięcia udziału w konferencyi państw 
koalicyi. Centralny komitet odmówił zapro- 
szenia, motywując tym, że nie uważa za pożą- 
dane odbywania odrębnych konferencyi po- 
szczególnych grup państw wojujących. 


Ustąpienie Poincarego? 


Wiedeń, 17 lipca. 

Jak z Berna do pism wiedeńskich donoszą, we 
Francyi szerzą Się coraz bardziej pogłoski o bli- 
skim ustąpieniu prezydenta rzeczynospolitej 
Potncarego 1 o możliwym zastąpieniu go przez 
ministra wojny Painlevego. Opinia publiczna 
jest wzburzona wiadomościami o niezmiernych 
ofłarach w ludziach, która pociągnęła za sobą 
wiosenna ofenzywa francusko-angielska i do- 
maga się ukarania winnych polityków j geno- 
rałów. Według ogólnego mniemania Poincare 


ponosi odrowiedzialność za wszystko. 
> m w SU | oce oiu 


Wojna światowa. 


„Abend“ przytacza informacye z Zurichu, 
według których pisma włoskie piszą o nowych 
niemieckich łodziach podwodnych, wypychają- 
cych 5000 tonn wody, a posiadających maszyny 
o sile 20.000 koni. Każda łódź taka może po- 
mieścić 76 torped, 150 min i 6 armat, 

Lyońskie pisma donoszą, że widoki na zbiór 
zboża we Francyl sę bardzo niepomyślne, We- 
dług nich zbiór tegoroczny wymiesie ledwie 
40 milionów podwójnych cetnarów, podczas gdy 
w roku zbiorów 1914/15 wynosił 77 milionów. — 
Wobec tego rząd ma ograniczyć racye chleba, 
Równoczesne podwyższenie ceny chleba nie ma 
przekraczać 5 centimów za 1 kg. 


Według „Daily Chronicle“ na jednym z naj- 
bliższych posiedzeń Izby gmin ma Lloyd George 
złożyć ważne oświadcezemia i zająć stanowisko 
wobec politycznego kryzysu w Niemczech. 
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Niemiecki związek narodowy 
o rewizyi konstytucyi. 


Prezydyum niemieckiego Związku narodo- 
wego przyjęło następujące zasady co do rewizyi 
konstytucyi: 1. Utrzymanie jednolitości państwa 
z tem, że Galicya ma być wyodrębniona, przy ró- 
wnoczesnem ustaleniu niemieckiego języka 
państwowego, 2. W granicach poszczególnych 
krajów koronnych autonomia narodowościowa 
dła ludnści stale osiadłej na obszarze osiedle- 
mia (Narodowościowe odgraniczenia okręgów), 
3. Rozszerzenie prawa wyborczego do instytu- 
cyj autonomicznych w państwie. 


Zasady te przyjęło w niedzielę pełne zgroma- 
dzenie niemieckiego Związku narodowego. 


- KRONIKA. 


Kraków, wtorek 17 Hpca. 

Stosunki pocztowe w Galicyi naprawdę wy- 
magają zmiany, jeżeli całe nasze życie gospo- 
darcze nie ma doznać poważnych wistrząśnień i 
szkód. Kartka pewnego abonenta z Nowego Tar- 
gu do Czarnej k. Tarnowa potrzebowała dni sle- 
dmiu na przebycie tej drogi, czyli od 2 lipca szła 
do 9 lipca, a wysłana druga kartka 4 lipca do- 
szła, adresata, do tej samej miejacsowości dopiero 
12 lipca, gdy tymczasem kartka wysłana do te- 
go samego adresata z Belgradu przyszła do Czar 
nej za 4 dni, Również gazety dla abonenta w 
Czarnej nie dochodzą całymi tygodniami, lub 
ze zmacznem opóźnieniem. — Czyżby poczta w 
Czarnej przetrzymywała korespondencyę? 

Chleba braknie, Dzisiaj u niektórych piekarzy 
krakowskich zabrakło chleba dla ców konsu- 
mentów. Pochodzi to stąd, że mąka obecnie jest 
wydawana przez wydział aprowizacyjny magi- 
stratu w ściśle ograniczonej ilości z dnia na 
dzień, Dzisiaj znowu piekarze otrzymali mąkę 
tylko na dzień jutrzejszy. Przydział miesięczny 
mąki dla Krakowa, wymoszący 150 wagonów, 
zredukowano obecnie do 70 wagonów miesię- 
am W dodatku ta ilość jest nadsyłana cząst- 

owo. 
` Miejska rada gospodarcza w Krakowie, Nóa- 
miestnictwo galicyjskie w piśmie do krakow- 
skiej Rady miejskiej zażądało, aby przy miej- 
skim urzędzie żywnościowym utworzoma została 
rada gospodarcza. Rada ta składać się będzie ma 
z 24 członków, z których 12 zamianuje Rada 
miejska, a 12 namiestnictwo galicyjskne na 
propozycyę gminy miasta Krakowa. Równocze- 
śnie nazwa miejskiego urzędu żywnościowego 
zostanie zmienioną, Nowa nazwa opiewąć bę- 
dzie: „Miejski urząd gospodarczy", Odpowiednie 
wnioski przedłożone będą na najbliższem posie- 
dzeniu Rady miejskiej, 

Ograniczenie 1 rozdział węgla w Krakowie. 
Gmina miasta Krakowa zamierza wprowadzić 
na podst. Ścisłej ewidencyi zapasów, przydział 
środków opałowych, stosownie do rozmiarów: 
poszczególnych mieszkań i z uwzględnieniem 
faktu, czy dane mieszkanie posiada kuchnię i 
czy właściciel jego prowadzi gospodarstwo do- 
mowe. Przydział węgla będzie oczywiście - bar- 
dzo znacznie zredukowany w stosunku do do- 
tychczasowego zapotrzebowania. Ograniczenia 
zużycia opału najdalej posumięte być mają w lo- 
kalach publicznych: teatrach, kinach, restaura- 
cyach, kawiarniach i t. d. 

Posiedzenie Rady mlasta Krakowa odbędzie 
się we czwartek, dnia 19 b. m. po południu. Na 
porządku dziennym znajdują się między inne- 
mi: Sprawa akcyi zapomogowej dla ludności 
miasta Krakowa i wybory do Rady gospodar- 
czej, która ma być ustanowiona wskutek roz- 
porządzenia namiestnictwa, 

Geny maksymalne na gruszki, Od dnia 21-go 
sierpnia najpóźniej zaczną obowiązywać ceny 
maksymalne dla gruszek w handlu drobiazgo- 
wym. — Zostały one ustanowione zasadniczo 
przez Urząd żywnościowy. Dla gmin, liczących 
poniżej 5000 mieszkańców może ceny maksy- 
malne ustalić ostatecznie starostwo, 

Z Zakopanego komunikują nam, że z dn, 15 
b. m. zostało sehronisko w Roztoce otwarte. 

Bez serwetek. Centrala dla spraw odzieży w 
Niemczech wydała rozporządzenie, mocą które- 
go nie wolno w restaurącyach podawać gościom 
tkanych lub dzianych serwetek. Również bie- 
liznę do łóżek wolno gościom zmieniać tyl- 


| ko raz na tydzień. Przepisy te mie dotyczą Szpi- 


talów, 

Niemiecki socyalstyczny zjazd partyjny, któ- 
ry miał się odbyć w Wurzburgu 19 sierpnia, od- 
łożony został na wrzesień ze względu na konfe- 
rencyę szitokholmską, zwołeną na połowę sier- 
pnia. ? 
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Sprawy parlamentarne. 


Z Kola pelskiego, 

Na posiedzeniu Koła 14 lipca na wniosek p. 
Stesłowicza uchwalono zażądać zmiany kiero- 
wnictwa w namiestnictwie galicyjskiem i obsa- 
dzenia urzędu prezydenta dyrekcyi poczt i te- 
legrafów we Lwowie. 

Na wniosek p. Stesłowicza uchwaliło Koło za- 
jąć się sprawą wszystkich centrali, Wybrano 
komisyę, której zadaniem będzie wykonywa- 
nie kontroli w centralach. W skład jej weszli: 
pos. Kędzior, Stesłowicz, Głębiński, Lubomir- 
ski, Banaś, Diamand i Zieleniewski. 

P. Witos omawiał dotkliwy brak rzemieślni- 
ków w kraju i narzędzi rolniczych po wsiach. 
Mowca wWskązał na konieczność poczynienia 
kroków, celem uzyskania zwolnienia rękodziel- 
ników od służby wojskowej i zaopatrzenia rol- 
ników w narzędzia rolnicze, — Koło uchwaliło 
wnieść w Izbie interpelacyę w tych sprawach. 

Prezydyum Koła odbyło wczoraj konferencyę, 
na której jedynie zajmowano się sprawę Leglo- 
nów. Prezydyum w czasie przerwy parlamen- 
tarmej będzie urzędowało w permanencyi w 
Krakowie. Co tydzień mają się odbywać posie- 
dzenia. 


Wśród frakcyj I posłów. 

Posłowie Staniek i Tuszar konferowalłi wozo- 
raj z prezesem ministrów w sprawie wypuszcze- 
nia na wolność byłych posłów Markowa i Kury- 
łowicza. 

Na wczorajszem posiedzeniu mężów zaufania, 
zwołanem przez niemiecki Związek narodowy w 
Czechach, uchwalono między innemi bardzo o- 
strą rezolucyę w sprawie ces. aktu łaski, doty- 
czącego przestępstw politycznych, — Rezolucya 
stwierdza, że Niemcy czescy do rządu muszą się 
odnosić z całą nieufnością. 

Reforma konsłytucyi w Izbie panów. 

Komisya konstytucyjna Izby panów odbyła 
wczoraj drugie posiedzenie. Prezydent mini- 
gtrów dr Seidler oświadczył, że jako szef rządu 
tymczasowego dotąd ograniczył się tylko do 
rzucania podniety i że przedkładamie konkre- 
tnych, przez rząd wypracowanych propozycyj, u- 
waża za ewentualność przewidzianą tylko dla 
późniejszego stadyum obrad. 

Wkońcu wybrano komitet, złożony z 12 człon- 
ków, któremu przedłożony ma być materyał 
rządowy, a który na następnem posiedzeniu 
przedstawić ma sprawozdanie o planie pracy 
komisyi. 


Podwyższenie zasikód 
wojskowych. 


Uchwalona przez Izbę posłów dnia 14 lipca br. 
zmiana ustawy zasiłkowej przymosi znaczne 
podwyższenie zasiłków, I tak zasiłek we Wie- 


dniu wynosić będzie £ korony, zaś w miejsco-. 


»vościach I i II klasy urzędniczego dodatku kwa- 
tierowego (a więc w Krakowie) 1 K 80 b, w in- 
nych miescowościach 1 K 60 h. Zniesiono różni- 
cę między osobami zmobilizowanymi a żołnie- 
rzami, odbywającymi obowiązkową służbę woj- 
skową, którym przyznano również zasiłek, 
Przyznano też zasiłek ochotnikom. — Wreszcie 
także obowiązani do świadczeń wojennych ma- 
ję prawa do zasiłku bez względu na przynałe- 
diuość państwową. Zniesiono różnicę nyiędzy za- 
siłkiem na utrzymanie a datkiem na mieszka- 
nie iak, że wszyscy będą brać zasiłek w tej sa- 
imej wysokości, bez względu czy płacą czynsz 
czy nie. Dzieci bez względu na wiek otrzymy- 
wać będą ten sam zasiłek, Uchodźcy będą po- 
bisrać OpróÓc zasilku ewakuacyjnego ewentual- 
sie także zasiłek wojskowy, — Bardzo ważmem 
jest dopuszczenie rekursu przeciwko orzeczeniu 
pow, Komisyi, który należy wnieść w dniach 
60 przez pow. Komisyę do krajowej Komisyi za- 
siłkowej, 

Powyższe podw yższenie zasiłków wejdzie w 
życie dnia 1 słerpnia b. r. Uchwała jednak Izby 
posłów musi być jeszcze zatwierdzoną przez 
Izbę panów i sankcyonowaną przez cesarza, — 
W sprawie tej zamieścimy później obszerny ar- 
tykuł. 
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Pokój a Polska. 


Sztokholm, w lipcu. 

Żywioły imperyalistyczne stron obu ze wzglę- 
du na swe interesa zahorcze nie mogą zagwa- 
rantować Polsce zupełnej 5 osaig i zje- 
dnoczenia. 

Uczyni to tylko klasa robotnicza Rosyi, Nie- 
miec, Austryi, w swych dobrze zrozutmianych 
interesach klasowych. 


„NAP R Zz o D“ 
W niepodległej zjednoczonej Polsoe proleta- 
| ryat wszechświatowy znajdzie trwałego soju- 
sznika w swej walce o utrzymanie pokoju, 
gdyż dla Polski ze względu i na jej stan obecny 
i na jej położenie geograficzne kwestya utrzy- 
mania pokoju jest kwestyą życia, 

Również ważne znaczenie będzie miała dlań 
neutralizacya półwyspu bałkańskiego. Stworzy 
oma warunki dla powstania demokratycznej fe- 
deracyi państw bałkańskich, rozumie się z Tur- 
cyą włącznie; a takowa federacya będzie opo- 
ką na bliskim Wschodzie przeciw zakusom 
wszelkiego imperyalizmu. 

Wreszcie hasło pokoju bez aneksyi i kontry- 
bucyi powinno być dopełmione przez hasło pra- 
wa narodów do stanowienia o sobie. Jego rea- 
lizacya da możność rozstrzygnięcia kwestyi Al- 
zacyi i Lotaryngii, Litwy, Łotwy, Ukrainy, Fin- 
landyi, kolonii, 

Otóż, z powodów wyżej wyjaśnionych, Mię- 
dzynarodówika nie może ograniczyć się na haśle 
pokoju bez aneksyi i kontrybucyi. Interesa pro- 
letaryatu wszechświatowego, jego: walka z im- 
 peryalizmem — dyktują jej, wystawienie też 
postulatów: niepodległości i zjednoczenia Pol- 
ski, neutralizacyi Bałkańskiego półwyspu, pra- 
wa narodów do stanowienia o sobie. 

Nie dalszy ciąg wojny imperyalistycznej, lecz 
tylko wystąpienie proletaryatu we wszystkich 
krajach przyniesie pokój i wyzwolenie naro- 
dów, doprowadzi w dalszej konsekwencyi do 
zjednoczenia wolnych ludów i socyalizmu. Niie 
„rewolucyjna armia rosyjska, a tem mniej fran 
cuska lub angielska, lecz tylko proletaryat Nie- 
miec uzyska dla narodu polskiego przyłączenie 
do Królestwa — zaboru pruskiego, a proletaryat 
Austryi — Galicyi. 

Taki program pokoju uczyni Międzynarodów- 
kę obrończynią interesów wszystkich uciśnio- 
mych, zyska proletaryatowi poparcie szerokich 
mas ludności uciśnionych krajów, stworzy zaś 
potęgę, która położy rychło kres wojnie i wyci- 
śnie piętno głębokie na dalszym rozwoju ludz- 
kości. 

Narody uciśnione są naturalnymi sprzymie- 
rzeńcami proletaryatu, proletaryat jest natu- 
ralnym obrońcą sprawy ich wolności. 

Niepodległość Polski, neutralizacya półwyspu 
bałkańskiego, prawo ludów do stamowienia o 
sobie — to etap. nieunikniony do zjednoczenia 
ludów 1 socyalizmu. Kto nie żąda realizacyi 
tych postulatów, świadomie lub bezwiednie 
działa na rzecz tego lub innego imperyalizmu, 
Tylko wystawienie ich przez Międzymarodówkę 
i jej walka o nie uwarunkuje realizacyę da 6 
„proletaryusze wszystkich krajów łączcie się" 
zapewni rychły pokój i wyzwolenie całej dee 
kości. 

Taką jest treść broszury S. Simona. Interesa 
klasowe proletaryatu polskiego wymagają od 
towarzyszy polskich poważnego liczenia się z 
wyłożonemi w niej zasadami. 

Stanowisko bezwzględnej wałki klas polega 
nie na wymijaniu kwestyi, wysuwanych przez 
życie, lecz ich ujęciu z klasowego punktu wi- 
pie m K. Z. 


Problem s sejmu w Królestwie. 


Po przełomie, jaki utworzyło ustąpienie z T. 
Rady Sanu reprezentantów wszystkich strom- 
nietw i ugrupowań lewicowych, zastanawia się 
„Dziennik Lubelski" 

Pisze: 

„Rezygnacya członków Rady Stanu, przymale- 
żnych do obozu niepodległościowego, wytworzy- 
ła sytuacyę, pozbawiającą R. Stanu poparcia 
lewicy wówczas, gdy prawica nie chce zmienić 
niechętnego do niej stosunku. W tych warun- 
kach niezbędnem jest zastanowienie się nad 
tem — co dalej dziać się ma w polityce polskiej. 

W kołach, zbliżónych do centrum zaczynają 
już kursować wiadomości, iż Rada Stanu ma 
być uzupełniona i prowadzić nadal swą pra- 
cę. Jaki będzie skutek tej pracy — komu pójdzie 
ona na rękę? (Dłuższy wywód skonfiskowany). 

Czy uzupełnienie listy członków Rady prze- 
kona kogolwiek? Chyba nie. 

A więc nadal Rada Stanu pracować będzie 

w próżni, 

Czy jest możliwość naprawienia sytuacyi? 
Bezwątpienia tak, ale na to trzeba decyzyi ra- 
dykalnej — trzeba, by Rada zecirciała wyraźnie 
postawić sprawę: dla prowadzenia polityki pol- 
skiej przez istotnie odpowiedzialnych polity- 
ków trzeba, by naród mógł się wypowiedzieć: 
trzeba wyborów do Sejmu.. Dopiero na większo- 
ści oparta instytucya, reprezentująca naród, 
rządząca Rim, może zawierać imieniem narodu 
umowy, i wówczas nie będzie okolo rzęslu próż- 
ni — a brzynajiuniej stosunki miągzy rzędów 
polskixa i narodem będą sprnwą wewnętrzną 
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nad tem, co będzie dalej: 
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polską, za którą odpowiedzialność nie będzie 
spadać na obcych". 

Od siebie dodać możemy, że piekący postulat 
sejmu dziś, gdy w mocarstwach centralnych co- 
raz bardziej na gruncie zyskuje demokracya 
— natrafiłby — sądzimy — ze strony okupa- 
cyjnej na mniej przeszkód, niż przed niedaw- 
nym czasem. 


» 
i Z Rosyi. 
Kierenski o federacyi rosyjskiej, 

Reuter donosi z Petersburga: Minister wojny 
Kierenskij w przemówieniu, wygłoszonem do u- 
kraińskich włościan w Kijowie, zapowiedzał u- 
rządzenie federalistycznej republiki rosyjskiej. 


Organizowanie się ros, robotników. 

Członek komitetu wykonawczego piotrogrodz- 
kiej Rady rob. i żołn., Smirnow, w sprawozda- 
niu z czynności organizacyi robotniczych w Ro- 
syi podaje cyfry, śwadczące o silnym wzmoże- 
niu się działalności na tym polu w przeciągu 2 
ostatnich miesięcy, W Piotrogrodzie związek 
metalowców po dwu miesiącach trwania liczy 
120.000 członków, robotników tkackich 30.000, ro- 
botników drukarskich 20.000, pracujących w 
i drzewnym 25.000, związek praczek 


Car chce subskrybować rosyjską połyczkę wol- 
nościową. 
„Frankfurter Zeiting'* podaje za londyńskiem 
biurem Reutera następującą wiadomość: 
Gen. Benkendorf, dawniejszy szambelan cara, 
zawiadomił, że były car i jego rodzina pragnę 
subskrybować „rosyjską pożyczkę wolnościową. 


Flota bałtycka a rząd. 

Sztokholmski korespondent „Voss. Ztg.* do- 
nosi na podstawie uzyskanych informacyi, że 
rosyjska flota morza Bałtyckiego zajmuje wro- 
gie stanowisko wobec rządu tymczasowego, Wy 
razem tego były 3 wielkie zgromadzenia dele- 
gatów załogi floty bałtyckiej, które bezwarun- 
kowo wypowiedziały posłuszeństwo rządowi 
tymczasowemu. W pierwszym zgromadzeniu 
brali udział delegaci marynarzy 25 okrętów, le- 
żących na kotwicy przed Helsingforsem, w cha- 
rakterze gości było 5 delegatów floty kron- 
sztądzkiej. Jednomyślnie powzięto rezołucyę, że 
cele wojenne Anglii i Francyi, nie dają się po- 
godzić z ideą demokratyczną i jako takie nie 
zobowiązują rewolucyjnej Rosyi do dochowania 
sojuszu, wobec czego flota bałtycka będzie się 
trzymała zdala od wszelkich dla ich zrealizo- 
wania przedsiębranych akcyi. 

Drugie zgromadzenie 6000 marynarzy i robo- 
tników okrętowych i portowych uchwaliło zwal 
czać wszelkimi środkami dalsze prowadzenie 
wojny, znajdujące się w Rosyi kapitały bąnków 
handlowych i przedsiębiorstw angielskich i 
francuskich skonfiskować, a ich pełnomocni- 
ków odesłać do ojczyzny. 

Także trzecie zgromadzenie komitetów żoł- 
nierzy i oficerów twierdzy Sweaborga uchwali- 
ło domagać się natychmiastowego zlikwidowa- 
nia obecnej wojny, 


Antysemickie objawy? 

Z kół rosyjskiego „Zydowsko-socyalistyczne- 
go związku” otrzymał korespondent „Voss. Ztg."“ 
informacye, świadczące, że w nowej Rosyi an- 
tysemityzm jest uprawiany tak samo, jak za 
rządów carskich. Według wiarygodnych wieści 
do połowy czerwca nie mniej, jak 68 żołmier- 
skich komitetów odmówiło żydowskim żołnie- 
rzom prawa proporcyonalnych wyborów do 
grona komitetów. W sądach kompanijnych, ba- 
talionowych i pułkowych, do których należą i 
podoficerowie, niema ani jednego sędziego 
żyda. 

W wojskowym okręgu moskiewskim posta- 
nowiono powołać do życia związek żołnierzy 
żydowskich. Prezydyum moskiewskiej Rady ro- 
botników i żołnierzy, któremu przedłożono od- 
nośną prośbę, odmówiło kategorycznie pozwo- 
lenia na to. 

Wśród mniej więcej 800 prowincyonalnych 
i okręgowych komisarzy nowego rządu nie fi- 
guruje ani jeden współobywatel wyznania ży- 
dowskiego. 


Kwestya finlandzka. 

Ag. Pet. tel. donosi z Hełsingforsu: fstnieje 
możliwość kompromisu, który, uwzględniając 
życzenia fińskie, ma kwestyę fińską rozwiązać 
bez aktu rewolucyjnego, jak to przewidział sejm, 
kiedy miał zamiar ogłosić autonomię Fimandyi. 
W poniedziałek pod przewodnictwem gemerał- 
zubernatora odbędzie się nadzwyczajne posie- 
dzenie senatu finlandekiego. 
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Komunikat niemiecki. 


Berlin, 17 lipca. 
Urzędowo donoszą 16 lipca: 


Zachodni teren wojny: 

Grupa wojsk ks. Ruprechta: Wczoraj rano 
Anglicy trzykrotnem uderzeniem usiłowali ode- | 
brać pozycye utracone koło Lomhkartydze. Stale | 
odrzvcano ich z obfitemi strałami, Ogień mier- | 
ny w ciągu dnia, wieczorem zarówno przy wy* 
brzeżu jak ł od Ysery do Lys wzmógł się do sil. | 
nej walki artyleryi, która także w mocy była. 
żywę., Od kanału Labasse do południowego brze- 
yu Scarpe w ostatnich godzinach dnia działal- 
ność ogniowa była wzmożona, Na półnecny za. 
chód od Lens i koło Fresncy odparto silne an- 
gielskie oddziały wywiadowcze. 


Grupa wojsk niemieckich następcy tronu: W 
ywaltownych ale daremnych atakach Francuzi 
usiłowali cdktić pozycye, wzięte przez nas na 
poludnie od Courtecon. Tutaj podobnie jak w 
atakach, odpartych na południe od folwarku 
ia Rovelle, ponieśli oni ciężkie straty, Także na | 
kółnocny wschód od Silłery w dolinie Vesle 
spełzio ma miczem uderzenie nieprzyjaciela. W | 
zachodniej Szampanii kilka naszych przednich 
rowów przy zakończeniu nocnych walk pozo- | 
stało w rękach nieprzyjaciela. 

Podczas, ydy na Hochberg mie utrzymano 
trwale rowów, które wieczorem na nowo odzy- 
skano, na Pochlberg po zaciętej walce ręcznej 
nasza dawna linia została znowu odzyskaną, Z 
obu placów boju wzięto większą ilość jeńców i 
kilka karabinów maszynowych. Na zachodnim 
brzegu Mozy, z małą przerwą podczas nocy trwa 
żywa walka cegniowa, 

Grupa wojsk ks. Albrechta: żywa działalność 
artyleryi między Mozą i Mozelą, gdzie wywiad 
'w dniu 14 b. m. koło Remenanville dał dobry 
wynik przez zabranie licznych jeńców. 


Wschodni teren wojny. 


Między Bałtykiem a Karpatami żywa dzia- 
talność bojówa tylko koło Rygi i na południe 
od Dźwińska. W Karpatach lesistych roznędzo- 
no kilka rosyjskich lotnych oddziałów, Na ró- 
wninie rumuńskiej ogleń wzmógł się wieczo- 
rem ma poszczególnych odcinkach. W delcie 
Dunaju bułgarskie ubezpieczenia odrzuciły 
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KORESPONDENCJĘ 


MENIECK 


tak dla kupców jakoteż 

i prywatnych załatwia 

starszy były kupiec. 
Zgłoszenia przyjmuje Biuro 
ogłoszeń Feliksa  Śtattera, | 
Kraków, Gołębia 2. | 


BIURO 
ulica Asnyka I. 8, Lwów, 


poleca dla JW. Panów wła- 
ścicieli dóbr wszelką służbę 


stauracyjną, bony, nauczycialki, 
oraz poszukuje wszelkiej służby. 
Kupi majątek ziemski koło Kra- 
kowa lub Lwowa. 
0062090000000000950 
Pracownia powozów 
Filipa Płaczka w Tarnowie 


poszukuje zaraz 


czeladnika siodlarskiego 


Otrzyma wikt i mieszkanie. 
Płaca od sztuki lub tygodnio- 
wo. Robota stała. 
ec00000000000080000 


Gieśli, betoniarzy 
i robotnice 


przyjmie natychmiast 


Rogów jelenich 
i sarnich 


w więłcszej ilości a także po- 

jedyncze sztuki poszukuje się 

celem kupna. — Zgłoszenia 

przyjmuje Biuro ogłoszeń Fe- 

liksa Stattera, Kraków, ulica 
Gołębia 2. 


EGZKI a 


w m m 
różnej Wykonuje się 
wszelkie reprodukcye i 
portrety z każdej fotogra- 
fii, grupy, architektury i t. d. 
Zgłoszenia: Karaś, Kraków, ul. 


Ea 
| $ebastyana 20. 
| Zgłoszenia między godz. 12—2 
w południe. 
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| SŁAWKOWSKA 6. 
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Oferty : Czarnowiejska 5. 
FR. LENERT|| Mapy Gaiicyi 

z d. w r. 1917, z przes. 
KRAKOW R 450, A N 


240, frontów: miesięczne po 
i K, tygodniowe po 50 h, po- 
leca Księgarnia Polska i skład 


WE _ | nut, Kraków, Sławkowska 3. 
Najkrótszą drogą — L= e 
sprzedaży pańskich kas G Ą | L 0 T A 
kontrolnych jest zaofe- ar 
rowanie jej nam. Odku- 2 metry szerokości 225 m. 
pno wszelkich typów na.) wysokości, 14 etm. głęboko- 

szego wyrobu. l ea 3881 Ami ' 
National Registrier assengesell- | do s przedania 
schaft, Wien Vil., Siebenstern- | Oglądać można, ul. Szlak 13, 
gasse 31. i Keppłer. 


Wydawca: Ignacy Daszyński. — Redaktor odpowiedzialny: Maryan Pyrzowski. 


i warzyszeń, reprezentujących warstwę komsu- 


| 


ekonomiczną, dworską, miasto- | 
wą, hotelową, kawiarnlaną, re- | 


| a kach i drogueryach. — Cenniki na żądanie 


s sty", uscenizowany przez Chmristensena. Dramat 
Ucderski i S** | 4. kę. ia 


* | komedya 


Front macedoński: 
Położenie nie zmienione. 
Pierwszy generalny kwatermistrz: Ludendorff. | 
O Eh 


Z różnych stron. 


Niegotowa odpowiedź na internelacyę polską. 
Jak wiadomo, pos. Trąmpczyński wniósł w par- | 
lamencie niemieckim interpelacyę w sprawie | 
przymusowego wywożenia mieszkańców z oko- | 
lic Grodna i z Podlasia. | 

W sprawie tej interpelacyi pułkownik Writ- 
berg powołał się na brak potrzebnych mu in- 
formacyi i — obiecał odpowiedzieć dopiero pi- 
semnie. 3 

Na to poseł Trąmpczyński z punktu odparł: 
Czy kanclenzowi państwa wiadomem jest, że | 
istnieje telefoniczne połączenie z naczelną ko- | 
mendą wschodn? 

Śmiech, który rozległ się po tem zapytaniu 
posła T., dał miarę tego, jak oceniano niegoto- 
wość p. Writberga. 

Niedola matek, Wobec braku wszelkich środ- | 
ków żywności wyżywienie dzieci staje się mat- 
kom z każdym dniem trudniejsze. Jeden, jaki | 
został jeszcze środek odżywczy, to grysik pszen- 
ny, ale i o ten zbyt ciężko. W tej sprawie udały 
się wczoraj do wicepr. Federowicza kobiety z 
Krakowa „i Podgórza z dziećmi na rękach. Ko. 
biety żaliły się, że nie otrzymują grysiku, przez 
co nie są w możności wykarmienia swoich nie- 
letnich dzieci, tembardziej, że chleb, wypieka- 
ny obecnie z kukurudzy, nie nadaje się do da- 
wania go dzieciom jako pożywienie. Również 
skarżyły się ma sposób wydawania grysiku przez 
sklepy miejskie. Wiceprezydent wysłuchawszy 
żądań polecił między innemi wydawanie grysi- 
ku w ilości ćwierć klg. na tydzień dla dziecka 
do lat dwóch. Grysik wydawany będzie na kartę 
'mączną. 

Przedstawiciele konsumentów w komisyi a- 
prowizacyjnej. Jak już donieśliśmy, do miejskiej 
Komisyi aprowizacyjnej w myśl uchwały Rady 
miasta zaproszono delegatów Związków i sto- 


mentów lub opiektyźących się niemi. Powołani 
zostali przedstawiciele: 1) Polskiego Związku 
niewiast katol, 2) Komitetu obywatelskiego i 
żydowskiego, 3) Związku ekonomicznego profo- 
sorów szkół średnich, 5) Związku nauczycieli 
szkół ludowych i wydziałowych, 6) Miejskiej 


) 


wyrabła pod kontrolą komisyi przemysłowej Towarz. 
Lek. krak. polecone przez toż Towarz. WODY 
MINERALNE, odpowiadające składem chemicznym 
wodom: Bilińskiej, Gieshliblerskiej, Selterskiej Vichy, 
| © Maryenbadzkiej, Homburg, Kissingen, tudzież spe- 
i cyalne lecznicze, jak: litową, bromową, jodową, że- 
= lazistą, kwaśną, oraz wody mineralna normalne z prze- 
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czwartku 19 lipca wyświetła Kino Opieka wspa- | 
niały senzacyjny dramat w 6 aktach „Noc zem- 


ten długości 2000 metrów trzyma, widza w na- 
prężeniu do ostatniej chwili. — Ponadto wesoła 
„Jak się kuruje męża” i najnowsze 
zdjęcia z naury. Cały dochód przeznaczony na 
inwalidów wojennych pochodzących z Galicyi, | 


Już wyszło z druku 


Biblioteki prawniczej „PRAWA LUDU“ 
TOM I. 


Rozporządzenie 
o ochronie lokatorów 


ó objaśnił 
Dr Adam Miller. 
Cena 60 h, z przesyłką pocztową 80 b. — 
100 sztuk 50 K z przesyłką, 2 
Wysyłka wyłącznie tylko za poprzednien na- 
desłaniem należytości pod adresem: „Frawo 
Ludu“, Konto Pocztowej Kasy ' Oszczę- 
dności Nr. 71.905. 
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chorych w Podgórzu, 8) Organizacyi kobiet P, P. 
S. D., 9) Związku katol. Stowarzyszeń kobiet 
pracujących, 10) Polskiego Zjednoczenia zawor 
dowego robotników chrześcijańskich 

Komisya aprowizacyjna postanowiła na osta- 
tniem posiedzeniu przedstawić Radzie miejskiej 
wniosek, by kooptowanym przedstawicielom 


' konsumentów przyznać głos stanowczy, 


„Kawa wojenna", Z dniem 4 sienpnia, którego 
data przypada na nowy okres kart chlebowy: 
rozpocznie się w zasadzie także i rozdawnictwo 
kart kawowych. Mowa tu oczywiście o „wojen- 
nej“ kawie. OQficyalna kawa wojenna posiadać 
ma prócz kawy i różnych surogatów, także kar- 
mel. Na jedną czwarią kilograma opiewa każ- 
dy odcinek, a cena tej oficyalnej kawy za tą 
ilość wynosi 1 K. 


Adwokat i obrońca wojskowy 
Dr Herman Seinfeld 


w Krakowie, Straszewskiego 26 


powrócił. 
Adwokat i obrońca wojskowy 


Dr LEON WARENHAUPT 
W KRAKOWIE 


przeprowadził się na ulicę Grodzką 1. 49, Lp. 
Tel. Nr 207. naprzeciw Sądu. ToL Nr 202. 


Z GUMPLOWICZÓW 
ERNA KLONECKA 


żona inspektora c. k. kolei państwowych 
po długiej a ciężkiej chorobie, opatrzona 
św. Sakramentami, zasnęła w Panu dnia 
16 lipca 1917 r. 
Nabożeństwe żałobne przy zwłokach odpra- 
wionem zostanie we Środę 18 b. m. o godz. 
10 rano w kaplicy cmentarnej, poczem na- 
stąpi eksportacya wprost do grobu. 
Na sinutne te obrzędy stroskany mąż wraz 
z synem i siostry zapraszają Krewnych, Przy- 
d jaciół i Znajomych. 
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Zakład pograabowy „Concordia* Jana Wolnego, 
A Z | 


Najnowszy wynalazek 

Zoenny opatentowany i prawnie chroniony, stanowi 
ochraniacz podeszew z drutu stalowego. Giętki i 
elastyczny powoduje chód cichy, nie dziurawi drogiej 
podeszwy ze skóry. Przytwierdzony niewidocznie do trze- 
wika jest najlepszym i najtrwalszym obecnie ochraniaczem 
podeszew. Jedna para wystarcza na najmniej 6 miesięcy. 


Przy zamówieniach nałeży podać wielkość trzewilkka. Cena 
za parę kor. 5'—. Przesyłka za zaliczką lub poprzedniem 
nadesłaniem należytości. Dla dalszej odsprzedaży rabat. 
W każdem większem mieście poszukuje zastępcy. Za nie- 
odpowiednie zwrot pieniędzy. Ryzyko wykluczone. 


Dom Eksportowy H. BRENNER, Kraków, Sebastyana l. 36. 


SANDAŁY LETNIE 


z 16 mm grubą podeszwą drewnianą 


5 E — R 
z Szarego, drap lub brązowego płótna i mocną 
podkładką. 
Nr. 21—26 = 14—18 cm długie 1 para kor. $<— 
27—34 = 19—24 „ 
35—40 = 25—28 1 
41—46 = 29—32 „ —„ „WEB, 
Wysyłka tyiko za poprzedniem nađesłaniem należy- 
tości lub za pobraniem po nadesłaniu odpowiedniego 
zadatku. — Przy*zamówieniu najmniej 6:ciu par 
sandałów i poprzedniem nadesłaniu nałeżytości 
franco do każdej stacyi. — Paczka 5 klg. mieści 
10—12 par. 


Sandalen-Fabrik EMIL STORCH 


WIEN VI, Capistrangasse 32. 2410 


LJ » s 


» a » 


proc een 
używane, całe, suche korki flaszkowe, 
niezłamane, kupuje za zaliczką po 
m mma kor. 5 56 za jeden klg. netto. Używane 
niezłamane korki z szampana po 40 hal. za sztukę, przy 
natychmiastowej dostawie przesyłką pocztową lub kole- 
jow. Poprzednie zapytania niepotrzebne, jednakże należy 


| o każdej wysyłce poprzednio kartką zawiadomić. Za nowe 


korki płaci najwyższe ceny po otrzymaniu próbek 
Jonh. Wischin, Bórn-Andarsduorf 27, Kordmahren, 
station: Birn-Andersdorf. 
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Drukarnia ludowa. Kraków, Dunajewskiego 5 (Telefon 1310), 


